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r o z s t r z y g n ię c iu  s p ra ^ s r  po B s fo le j.
(Telefonem od  naszego korespondenta).

'W arssaw a, 15 kwietnia. (Z) „Kuryer Pol
ski* zamieszcza obszerny wywiad s  gen . 
H onryssm , reprezentantem marszałka Fo
cha  w Polsce. Gen. Henrys oświadczył, że 
celem Jego pobytu w Polsce Jest p sm o e w 
seorgarilzowsnifia s iln e j, clobrs© ry ć w l*  
c z o n e j I sao p atrzem ej eressli p o lsk ie j. 
Dołoży on wszystkich starań, aby konieczna 
i niezbędna pomoc dla tej armii ze strony 
koalicji była Jak n©|ssybcf@3 cS©st©rcaoną.

Iłatśa Cst©r®c?s i &ada f O - c — mówił 
gen. Henry* — w ostatnich czasach zajmo
wała się bardzo żywo i bardzo życzliwie 
sprawą polską. W międzyczasie niektóre po
stanowienia już zapadły, ale przed wysłucha
niem sprawozdania ambas. Noulensa i przed 
przyjazdem Paderewskiego. Noulens jest bar
dzo życzliwie usposobiony dla sprawy pol
skiej, a P«cJ®r* wsHl d a ś z y  s k j o g ro ia - 
nt@m arfflsif*mlet?i wśród koalieyi to też opi
nia obu zaw aży ogrom nie p rsy  eSofinl- 
ływ nych p ostan ow ien iach .

W sprawie armii Hallera oświadczył gen. 
Ilem ys, źa Fraescya broni w te j sp raw ie  
b ez  acastrsetoń  żyesees1 polskich. Chodzi

o ssy b k i psrsew&s tycfa w©|»8c, oraz zao
patrzenie ich w żywność i amunicję. Gen. 
Henrys sądzi, że pierwsze szeregi tej armii 
scnaj&ą w P o B c a  w cllnfscfo naJbHt- 
ss y c h . Wojska pojadą przez Niemcy na Ka
lisz do Warszawy.

Z kolei oświadczył generał Eenrgs, że bę
dzie się także informował o wewnętrznych 
stosunkach w Polsce. Na pytanie, czy będzie 
współdziałał z armią gen. M&ngina na Wę
grzech, odpowiedział Eenrgs, że wiadomość 
ta ścisłą nie jest, gdyż armią na Węgrzech 
dowodzi gen. Franchet d’Espersy. Otóż z tym 
generałem będzie współdziałał gen. Henrys. 
Zadaniem  P olski, fóssmtssfli, Serbii i Cze
chów jest waSka z  nSe&Q2pf®c2©*lsiw©m 
b olszew ick lem  na Węgrzech i w Rosyi.

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszaw a, 15 kwietnia. {Z) Gen. Henrgs 

złożył wczoraj wizytę Piłsudskiemu w Belwe
derze. Chodziło o ustalenie zakresu działania 
generała Henrysa.

(Telefonem od  naszego korespondenta).
W a r s t w a ,  14 kwietnia. (Z) Pisma war

szawskie podają wiadomość, że gon. H aller 
wir02 2® sw oim  sz ta b em  prsyJodasS© sio 
W arszaw y Je s a o s a  w ciągu bl«źąc©-$© 
tygodnia* praw dopodobni© w piątek  
18 b. m., o ile przyjazdu tego nie opóźnią 
nadzwyczajne trudności.

Wszystkie sześć dywizji armii gen. Hallera 
będą możliwi© szybft© p rzew iez ion o  do 
P ofskf, mianowicie większa ich część koleją 
p rzo s Niemcy,

F O S S tS  P P E O Z  GS(Ś3!SsSk.
Równocześnie odbywać się będą transporty 

żywności i amunicyi dla tych wojsk.
W Gdańsku bawi jeszcze kapitan francu

ski, natomiast o fice rem  polskim  w stąp  
do G dańsko je s t  sńbrostlony.

De IsśgJ p rz e je ch a ło  «3© Woets zsw y 
grono o fice ró w  z  arm ii H allera celem 
dokonania o s ta te cz n y ch  przygotow ań na 
przyjęcie armii Hallera, zwłaszcza pierwszych 
jej transportów.

Ce m li i  pierwszy dziennifcan am ink. 0. le c  Kenzie 
w „New ferk Heraldzie r

Paderewski przsporcMział sprostowanie prsez Kency wolny światowa].
W ieko fortep ianu  zan ikną! na z a w sz e . — B ez  sakiew ki P ad erew sk ieg o  Rząd 
polski Rio m ógfby is tn ieć . — Caty sw ó j olbrzym i m a ją tek  w ydal J«S dia P o ls k i!

(Od umyślnego wysłannika „llustr. Kuryera Codziennego).
P ary ż, 10 kwietnia.

Scena w wagonie pociągu, pędzącego z War
szawy do Parnia...

„...Było już późno w nocy — być może 
ioło drugiej nad ranem. Wyszedłem z me
go przedziału na kurytarz pociągli, który 

hwial pię, podskakiwał i pędził wśród zupeł
nej czamości nocy na zewnątrz. W górze, 
pośrodku wagonu, paliła się jedna hiko lampa 
u sufitu, rzucając w dół słaby,. chorobliwy 
stożek żółtego światła.

Spokojne kroki dały się słyszeć, z. trzyma
łem się więc w cieniu. Ukazał ńę Paderewski. 
Duża "jego głowa wydawała się czarna, twarz 
nieco blada, ramiona podniesione. Zatopiony 
w milczeniu i samotny, chodził po bezludnym 
korytarzu, paląc papierosy, myśląc, chwiejąc 
się jak marynarz w chodzie, widząc całe życie 
własne — jestem tego pewny — podczas gdy 
pociąg rzucał się w objęcia nocy. O tak,. Pa
derewski wie dobrze czem m oże być jego po
dróż da Paryża*.

Tak pisze w „New York Heraldzie® towa
rzysz podróży Paderewskiego, wielki przyja

ciel Polski, znany i w Krakowie z krótkiego 
tu, a niedawnego pobytu, znakomity dzienni
karz amerykański Mac Kenzie, który ternu 
ustępowi olbrzymiego swego artykułu o po
dróży polskiego premiera daje wymowny ty
tulik „Dramat życia Paderewskiego*.

Cały dramat? «
Nie, tylko jego przełomowy moment jest 

odzwierciedlony z niezwykłą siłą w artykule 
Mac Kenziego, chwila, w której cudowna kom
pozycja wielkości duszy i wielkości poświę
cenia może się stać albo dramatem tryumfal
nym, albo tragedą, tern straszniejszą tragedyą, 
że nie osobistą, ale narodową dla duszy Pa
derewskiego.

Ten naprężony nastrój zbliżającego się roz
strzygającego kryzysu p. Mac Kenzie daje 
już w początkowych wierszach swego arty
kułu, opisując nagła, w śród nocy , bez 
w ta jem n iczen ia  nsweft hSizkiego o to 
cz en ia , d e c y z ją  w yjazdu, • podczas gdy 
dzienniki warszawskie donosj&r o odroczeniu 

. podróży, a nawet o jej póniećnamu...
1 jak p. Mac Kenzie próbuje odtworzyć

Ignacy Paderewski w Paryżu.

Prasa paryska jak jttż donosiliśmy, s powodu 
przyjazdu Paderewskiego do Paryża, powitała goj 
entuzjastycznie, zamieszczaj«je oprócz gorących 
artykułów liczna jago podobizny i zdjaoia s przy
jazdu. Powyżej reprodukujemy podobizną Pade
rewskiego, zamieszczoną przez „New York-Heral- 
du“ wychodzącego w P^yżn.

stan duszy Paderewskiego, w ciąga podróży 
do Paryża, tak samo czytelnik artykułu w 
„N. Y. Heraldzie* odgaduje rolę jego autora 
w tym pociągu k o le jo w y ^  który na kilka 
dni zaniknął w sobie n iesR ą  część bieżącej 
historyi i wielkie! nolityki o s t a ł y . - lx'vUU 
TTOię j;)30i'wai->rAria-ł,yjaaiew 2żćx7 Z niepo
kojem patrzy w vi.itsnspso-i sk lt  oczy
Paderewskiego, ociężałe nieć- zmęczenia*, 
przemyka się cicho, kiedy widzi, żc podzi
wiany przez niego towarzysz podróży nare
szcie przynajmniej w pociągu usiłuje odpo
cząć i nabrać sił — z zadowoleniem przy
gląda się mu gdy zasiądzie do jakiejś „try
wialnej gry w karty, z którymś z młodych 
ludzi stanowiących wyłącznie jego otoczenie®, 
gdyż „wyjąwszy samego premiera, nie było 
w jego wagonie chyba mężczyzny ponad lat 
czterdzieści, tak że z różnych względów ta . 
wyprawa l\v!a wyprawą młodzieży.

A ciągle przytem mózg dziennikarza pra
cował konstruując z obserwacyi najśwież
szych, ze wspomnień przeszłości posąg, po
mnik, jaki w swej duszy stawia Paderew
skiemu, jako niezrównanemu artyście dawniej, 
a zawsze niezrównanemu polskiemu patryo- 
cie. Bo „u Polaków poczucie narodowe jest 
w całej pełni równie silne, jak nawet u Irland
czyków, a w Paderewskim od lat wielu po
czucie to w stopniu najwyższym znalazło swe 
wcielenie*.

P. Mac Kenzie przeprowadza postać Pade- 
reweMsga przez lała minione i'prze* wszyst
kie kraje świata jako podwójnego „wizyone- 
ra, ale wcale .nie jakiegoś niedorzecznego wi
zjonera* sztuki i patryotyzmu. W tym prze
glądzie myśl dziennikarza natrafia* na rok1 
1&10 (500 letnia rocznica Grunwaldu. Prztjp. 
red.) i posąg jednolity zaczyna mu się roz- 
sz®s»piać. Patryoki i p- ‘tyk bowiem zaczy
na brać górę. w Pad-w -skini, od mowy w 
Krakowie. Ulo.ity ir  f f  og-owlticlsiał ©ps*©-
wolcowrsftli*© kśsr^cy wCjhy św ia 
to w e j; w Któraj nadeJslKi© cftu*3Sa P©5- 
s r l .

Lecz dopiero w r. w momencie an
gielskiej ofensywy* nad Stommą, ł>?atrycża- 
pollłySs usuw© jswfpssme sp ty sfą :

„By lot o w apartamencie w Nowym Jorku. 
Pewnego ranka Paderewski poprostu poszedł 
do swego fortepianu i zam knął jego wieko. 
Byłato symboliczna czynność, asamltsiiiąsle 
Jed n ej stro n y  sw eg o  życljs, zabicia wszel
kiego popędu artystycznego w sobie i
s a m o *© f5© ra  n a  psess e ^ a rz a ^ Ia  
r«S©sSoiisS9 o  P a ń s fw ie

P o 9s l(8enaM.
. „Krótko mówąc w r. ,1916 Paderewski wy
rzekł się szkifci, a z nuf*\vyrzekł się wszel
kiego spokejh  i wygód, całego uwielbienia i 
poklasku, które były nieuniknionena następ-
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stwem powodzenia takiego, Jakiem jego było.
Praca, się zaczęła. Trzy lata nastąpiły, w 

których po jednej jasnej godzinie następowały 
dziesiątki rozpacznych, w których przyjaciele  
zaw odzili i wiara się chw iała"...

I znów p. Mackenzie śledzi postać Pade
rewskiego przez ten okres i chwile tryumfu, 
aż do jarzma obowiązku codziennego w... 
hotelu  Bristol w Warszawie „gdzie Paderew
ski zajmuje bardzo skromne pokoje, w tera 
przytulisku, gdzie bajecznie bogaci uchodźcy 
z Ukrainy trzymają kasy ze skarbami pod 
Kwemi łóżkami, w tem zapowietrzonem gnieź
dzić intryg niem ieckich t bolszew ickich, szpie
gow skim  m alej arm ii m iędzynarodow ych a- 
jentów, prawdziwej wieży B abel wszystkich  
języków  świata. Otóż tu Paderewski praco
wał mniej więcej po cśm n aścl©  fiodzfn 
dzienni© p rz e z  p otn e trz y  m iesiąc© . 
Miał przytem istotnie jednego tylko pomo
cnika, majora Zygmunta Iw anow skiego, który 
niegdyś malował wspaniałe portrety w Ame
ryce, a którego mizya P olski jest równie sil
na, jak u jego zwierzchnika*4.

I zagłębiając się w tajemnice tej pracy p. 
Mackenzie odsłania nam wzruszającą tajem
nicę osobistą Paderew skiego.

„Kiedy w r. 1916 — pisze — Paderewski 
dokonał swego wielkiego wyrzeczenia się, 
można go było zaliczó nawet w świecie prze
mysłowym i finansowym do bardzo bogatych  
ludzi. D ziś m og ą © tw ierdzić z b e z w z g lę 
dną p ew n o ścią ! f©  P a d erew sk i nS® ma 
o b e c n ie  p o p ro s ić  n ic . Z arobki i o s z c z ę 
d n o ści c a łe g o  ż f d a  p oczty  na usługi 
w izy! Jeg o  m ło d o ści. A były takie chwile, 
źe rząd polsk i nie m ógłby istnieć bez sakiew 
k i Paderew skiego

I takim to stawia Paderewskiego Macken
zie wobec „najważniejszej chw ili jego życia*, 
wobee tra g icz n e g o  p rz e s ile n ia ' sp raw y  
polski®], wobec walki „w jedenastej godzi
nie* — ostatniej przed rozstrzygnięciem — 
jaką ma stoczyć w Paryżu, o „ s iln e , n ie
z a w isło , z je d n o cz o n o  p ań stw o polski®**.

Port własny, zasób paliwa, • „którego tylko 
Cieszyn może dostarczyć*, utworzenie reduty 
przeciw bolszew izm ow i w formie kontroli nad  
w schodnią Galicgą i Litwą, kredyt w celu 
odbudowania  zniszczonego przez Niemców 
przemysłu, wyeliujĘ^owanie m łodej polskiej 
armii — oto są wyliczone przez Mackenziego 
punk ta, O ■*»*—**—*■ «»»«» ttt<»

Refleksje p. Mackenziego urywają się z o- 
twarciem drzwi wagonu na dworcu paryskim. 
Me d w orcu  1 z a  d w o rcem  — tłum y, po
mimo rozm yślnie fałszyw ych w iadom ości o 
przyjaździe, k tó ry ch  zadaniom  było  zm y
lić c ie k a w o ść  p u b licz n o ści.

Okazuje się, że Paderewskiemu w jego wal
ce towarzyszyć będzie sympatya nie tylko o- 
sobistych przyjaciół jego zagranicznych, cl© 
n arod ów , sym p atya św ia ta  cy w ilizo w a
n eg o .

Czy jednak politycy t dyplom aci nauczyli 
się już liczyć z usposobieniem  i wolą ogółu?

Tadeusz Zuk Skarszewski.

[§ i i  P iiiii i  Pili
©  C k f a s i i l t y  i  S ią s S tu ?
€ & © c ls i o  S y s ie  SS iw ill© w 6 «ił B u d z i.

K raków , 16 kwietnia.
W paryskim „Matin’ie* z dnia 8 b. m. p.

Stefan Lausanne zdaje sprawę ze swej roz
mowy z Paderewskim.

Paderewski mówił, co następuje:
„Bdzi© o  Syci© 3 5  m ilionów  ludzi**.
P o lsk a  z C3cl©óski@m to  naród w olny, 

swobodnie oddychający, handlujący, żeglują
cy, mający bramę otwartą na przestrzeń, na 
morze, na świat. P o lsk a  b ez  CSdaósfta, to 
kraj przytłumiony, ściśnięty, u jarzm ion y  
p rzo z k ro ją  poterzeżn© oc®8hłs.

Czy to możliwe, aby Europa, aby świat 
nie rozumiały tego? Mćjjpą, że jest dwa mi
liony Niemców około Gdańska. Ale ja odpo
wiadam, że w Polsce jest 35 milionów Pola
ków7. Te dwa miliony Niemców to po więk
szej części emigranci. Będą mogli żyć, jeśli 
Polska będzię posiadała dostęp do morza przez 
kurytarz terytoryalny. Ale 3 5  m ilionów  P o 
laków  nie “b id z ie  m ogło *y ć , jeżeli im 
się odmówi tego dostępu, jeżeli im się zam
knie ten kurytarz.

S ta n ą  ssą lennikam i I n iew olnikam i
Niemiec,

poddanymi ich kaprysom i ich tyranii. Cóż 
lepiej dla Europy i dla świata: od d ać c3wa 
m iliony N iem ców  pad p ro to k cy ą  P olsk i 
cz y  od d ać 3 5  m ilionów  pod Jarzm o 
N iem iec.

Oi, którzy poruszyli myśl neutralizacji ku
rytarz a dającego dostęp na morze, albo ja 
kiego condominium nie suają naszej histo
ryk Niech się dowiedzą © fcem co się działo

pomiędzy r. 1807 a 1815, kiedy Gdańsk był
jakoby neutralny. Niech się dowiedzą co dal 
ten system. Czyż ma być powtórzone do
świadczenie raz już zrobione i które było 
tak nieszczęśliwe*.

Mówiąc o radości z jaką Polska przyjęła 
\ednomyślną uchwałę Sejmu w sprawie soju
szu z ententą, Paderewski oświadczył:

„Serca całego narodu wołały w tej godzi
nie uroczystej. Ale potem nadeszły 

p o g ło sk i górski©  I r a s c z a ro w u ją c e . 
Ocknięcie się było bolesne. Ci, którz f  dali

nam życie z  dumą, mteliż by nam d rś  śm ierć
z poniżeniem . KI© trz e b a  Ig rać z s e rc e m  
narod ów , zadawane mu rany nie zasklepia
ją  się. Niema w tej chwili w Polsce dwóch 
sposobów czucia. Socyaliści myślą tak sam o  
jak  arystokraci, skrajn i żądają tak samo, jak  
buriyazga  i chłopi prawa do życia z prawem 
do Gdańska.

W sprawie Cieszyńskiego Paderewski ©- 
świadczył, że Polska może się zgodzić na 
plebiscyt

Czesi chcą znowu przemocą zająć cały Śląsk?
(Kom unikat R ady Nar. K&. Cieszyńskiego).

K raków , 16 kwietnia.
Wobec rozszerzonych przez prasę wiado

mości, należy jeszcze raz z naciskiem stwier
dzić, że

©prawa p rsyrseleSn ośc! Ś lą sk a  ni© 
z a s ta ła  dotąd rozstrzy gnląi® .

Do zrozumiałego niepokoju Polaków przyczy
niają się alarm y czeskie. Cz©s*l trz y m a ją  
w ojsk©  w o s ire m  pogotow iu  e©S©m *©- 
roryzow aniss lu d n o ści polski®! p oza li
nią d em a rk a cy jn ą , przez co utrzymuje się 
przekonanie, że mogą ni© c z e k a ć  ro z s trs y -

g n iącla  I podobni® Jak  w  sty czn iu  bąśą 
ch c ie li p rz e m o cą  z a ją ć  Ś lą sk .

Rada Narodowa, jako naj wyższa władza na 
Śląsku, przez swoje zarządzenia podtrzym uje 
w dalszym ciągu ład i porządek. Po usunięciu 
chwilowem przerwy w komunikacji s powodu 
braku wagonów i zaspokojeniu potrzeb apro- 
wizacyjnych ludności Śląska, Rada Narodowa 
z© sp o k o je m  w yczokasja docyzyl «  łosi© 
Ś ląsk® , którego w tej chwili na Radzie Czte
rech w Paryżu broni prez. ministrów Pade
rew sk i

® © ©

C ieszy n , 15 kwietnia. (Telegram własny 
Biura Pras. k r  alt.). K o n cen tra cy a  s ił c*m - 
©kich na Ś ląsk u  odbyw a s ią  w dalszym  
ciągu . O bok liczno ] p iech o ty  ro z m ie sz 
c z o n e j na ca fe ] lśnił dom arkacyjn© ], 
śc ią g n ą ł! C zasi p rz e sz ło  100  arm at, z

coraz większe masy wolska.
których 50 umieścili w Rzeptszczach  kot©
Frydka.

P rzybyły  rów sste* 2  pułki kon n icy
czesk i© ]. Jeden rozlokowano na Śląsku, drugi 
zaś w M orawskiej Ostrawie.

Czartowska Skała w rękach polskich.
K raków , 16 kwietnia.

Wczorajszy biuletyn , wojenny, wydany w 
formie inform acji lwowskiego oddziału P.A.T., 
przynpsi praw dziw i© w ażn ą  1 ra d o sn ą  
w iad o m o ść  w następujących słowach:

Dziś ncd ranom  braw urow y ©tak
n z isti.j, *b rv A ^ ~ - |-««awfs, p o p rz e
d zony sl!n®m przygótowiSHnEtti ssrtyi®- 
ry jsk le m , u w ień czy ło  p o w o d zen ie .

¥%'ZSąto nadzw yczajn i©  w ażny dla tl- 
k ra ló có w  punkt o p e ra cy jn y  C zarto w sk ą  
S k a łą , sk ąd  ich arm aty  o strz e liw a ły  
Lw ów , o ra z  L esten lcą . P o jm an o  do nl@- 
w o ll 5 0  Jo ń có w , w tom  Jed n eg o  o fi
c e ra .

Z®bran© olbrzym i m®t®ry»f w o jen n y , 
w ie le  am unlcyl I ży w n o ści. v tiró d  zd o
byczy z n a jd u ją  ssą praw dopodobni® 
ta k ż e  arm aty .

*

Zajęcie Czartowskiej Skały  jako punktu
dominującego nad terenem od strony półno

cnej miasta Lwowa, a przez niem iecką ko
mendę wojsk ukraińskich ©z©x©góin5® sil
ni© u m o cn io n eg o , stan o w i praw dziw y 
stskcos o rą ż a  polski©^©, © zarazo m  od
dala g n io tą cą  z m o rą  ntaustennog©  ©- 
strz©llw©n!a m iasta  a t e j  stro n y .

Wedł* — jaki® otrzymujemy ze
1 strony poinformowanej — skutw^ne przeau- 

nięcie Unii bojowe] w kierunku Czartów* 
sklej Skały m o łs  m leć bard zo  d«l«k© 
Idąc® n a stą p stw a  dla e a te g o  p o ło żen ia  
na fro n d o  lw ow skim .

Z pełną ufnością należy przeto oczekiwać 
dalszych wypadków. Łącząc się z ogółom 
polskim w wyrazach ra i ości z powodu tak 
pomyślnego zwrotu pod Lwowem, w y r a ja 
my e z o ś ć  I w dzEącznoćć bohaterski© ] 
lu d ności te g o  g ran iczn eg o  grodu pol
skiego, jakoteż najżywsze uznani® d zie l
nym w o jsk o m , w skład których wchodzą 
synow i© w szy stk ich  d zie ln ie  P o lsk i.

(Telegram własny Biura prasow ego krak.)
C ieszy n , 15 kwietnia.

Zachwalana przez Czechów karność ich 
wojsk ciekawie się przedstawia. Jak  się do
wn a dujemy, zbu n tow ał n a jk a rn ie js z y
pułk cz o sk l t. j. 21 „Francuzi*, czyli Cze
si sformowani we Francji. Pułk ten. dopu
s z c z a ł s ią  w czas!©  najazd u  cz e sk ie g o  
si® Ś lą sk ,

n iesły ch an y ch  o k ru cień stw  na lu d n ości
polski©].

Wysłany przed kilku tygodniami na Słowa- 
czyznę, p rz e sz e d ł obecni©  na stro n ą  
bo lszew ik ó w  w ąg lo rsk lch .

W ypadki buntu zdarzają się również w 
garnizon!®  w M orawski®] O straw ie , gdzie 
w ostatnich dniach aresztowano z tego po
wodu kilkudziesięciu żołnierzy czeskich.

Kto zabagnił spraw® polski w Paryżu?
* m in is t e r s t w o  s p r a w  z a s r a n t e s t i y c f i .

K roków , 16 kwietnia.
Według zgodnych doniesień koresponden

tów  sprawa polska, która zapowiadała się 
jak najlepiej, uległa na konferencji pokojo
wej silnemu zachwianiu. Kwestya Gdańska i 
Śląska Cieszyńskiego jest traktowana zwła
szcza przez Lloyd George’&, premiera angiel
skiego egoistycznie z punktu widzenia jego 
zbyt indywidualnego.

Poświęciliśmy wczoraj artykuł wstępny o- 
mówianiu tej nieposctyśinej konatelacyi poli
tycznej.

Ale to js»t tylko z e w n ętrz n a  c tro n n  w y- 
pad ków , która odorzą w nas falami przy- 
kreuni. Warto zajrzeć w  ©Bąfj asJawSak p©- 
Hftycznydtt i zapytać, ozy wma tyll*o jest 
po stroni® tych obcych mężów sianu, dla

których sprawa polska w najlepszym razie 
przedstawia się jako „sympatyczna*, co nie 
przeszkadza, iż „sym patycznej* Polsce można 
w razie potrzeby odciąć tę i ową część orga
niczną, bo przecież i tak dużo się dla niej 
zrobi, skoro pow staje z niewoli — czy też 
znaczna część winy spada tak*©  na polski® 
sp o i® © so lis ta o , ś c iś le ]  z a ś  m ów iąc, na 
nas-r.® m inisterstw ®  sp raw  z a g ra ń Ics-
58$feh.

Wiemy, że premier gabinetu Paderewski, 
ożywiony jest jak najiepszemi myślami; wie
my, że oso b iści®  w yżery w sz y stk ie  siły  
i rrwcS na asaSą s w o je  Im lą § z n a c z e 
n ie, rb y  wyweleafpć dla S*ols8i8 |a*t na]- 

vry»IR9 — ak  niestety ustrój całego 
mimsterynm spraw zagranicznych i ludzi®
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PISIE IBEf.SPBSIF.STIE
atcnotcpistkę, władającą Języ
kiem polskim I niemieckim 
■ praktyką. Zgłoszenia s po
daniem warunków, pod „Zdol
na dla** przyjmuj# BI aro o- 
gioszeń Feliksa Startera, Kra

ków, Grodzka 18. 5056

M ®  K il SSTJrU:
ehraistrc, Polak, katolik, żo
naty lat 5®, energiczny i o- 
•lesędny, ze szkolą rolniczą 
OBern.chów peizakiaio posa
dy od 16 kwietnia lub 1 m»ja 
k. r. Posiada ehlubne dwiado- 
•twa i byl tylko w# wiąkssych 
majątkach. Zcfossenia wpra- 
•ea się pod „li >tK“  „Echo Tar
nowa kie , Tarnóŵ  

poczt. 38. Skrytka 
3123

Kupis}? i sprzedaję
steta, srebro, brylanty, party 
1 wszelką biżuteryę nową 
ł antyczną, zsgarj, zeprfei 
era* sztuczna ząby, płacę naj

wyżsi® ceny. i
C y a n k S o w lcg  

Z*Wad zegarmistrzowski I Jubilerski 
Kraków, Sławkowska 24.

IW O N IC Z
od 1 maja b. r. otwarty I

Psnsyanat „Zofijdwka"
poleca pokoje a utrzyma
niem — przyjmują takie 
same dzieci od lat 10-ciu, 
opieka rodzicielska za
pewniona. Zgłoszenia do 
1-go maja pod K. Studencka, 
Newy S5C2. Diugssu 57. pó
źniej Iwonicz. 8780

i i ! *  p a r  s  n i l
Slow . s*r©J©8!s*. s ©gr. poi*, 

przystępu jąc do rozszerzenia swych agend na całą 
przestrzeń Wisły aż po Warszawę i zorganizo
wania na tej przestrzeni regularnego ruchu towa
rowego, tudzież rozbudowy swych warsztatów

zwiększa kapitał udziałowy
Zgłoszenia nowych udziałów przyjmuje biuro
„Żegluga Polska” w Krakowie, Rysek jtf, L. 19, 11. p.
Wpłaty uskuteczniać możnać na rachunek bie
żący we filiach Banku Krajowego i Banku 
Przemysłowego w Krakowie, tudzież w biurze

Towarzystwa.

P 8 Z Y S O R Y  
©9 G O LENIA

tóobr© 1 tissjtia

iCr®kd‘a?s Szewska 13-9
Brsytwj po K 9, 16, 28. — A **
rał do *atnoind«K.!a K W. m 
Fa* do obciągania brsytwj 
K 4'50. Kamieni* do bn ytw j 
K 3*50. Msf*ynki do wioaóW 
po K 25. Dyamsaty do axkia 
po K 10 i 40. — Zspalnicikl po 
R i  I 1 6 — Zamówienia tylko 
wedłojf insarato. — Cen ni aó W 
wskutek brekn papieru nie 

wyaySam. 8

Sklep korzenny
tania sś© sprzedania.

Wiadomość:
flansa t oz laniu w*, Kraków, 

Chodkiewicza 176.
Od godst, 8—12 i od S—d 

popołudniu.

f la & ts a
p sn sjron at „Raglns** 
otwarty ód 1 maja b. 
przyjmują także sami 

od lat 19~cia.
Zgłoszenia do właści
cielki: Wsndy Bogdaniowe), 

Krakdw. Wawel 7. 8062

b. f--i-.1—̂182!«C1

Maszynista - ślysarz
obeznany dobrze prsy mo
torach a przeważnie ssąco- 
gazowych, i długoletnią 
praktyką, poszukuje po
sady. Zgłoszenia z warun
kami pod M. 8. 36 poste- 
testante Rzeszów. vm

f . . . *  „ „ i , *  es»3 taj ijilis  J 4a A  D ra H e b d y6*
• w sloiUeh na l-S-U  oeób.

y %■.;§ KI* ptaml blaUseay — asa pncyjem ay WKpaełi - 4748

:: i parch d la  k o n i  „E k w o . t - t te b d y * *  po pół i i  kg. 
5& W  K r a k ó w ,  M a ły  R y n e k .

ZWIĄZEK EKONOMICZNY KOŁEK ROLNICZYCH
W  K R A K O W IE , U L  W 3S5.M S L . 3 .

O Z IA t i  B .Ł A W A T N O - G J IL A N T E R Y I I IY
poisca po conaob snaesnie aniżonych i

Mataryo na obrania męakt#, dartiskie i dia dsieei. — Jedw abne m at ery e czarne ł kolorowe. 
Kioty t mateirye ns podissowłci. — W ataH sa, — B archan y knlorow* i białe. — Płótna  
lniano 1 konopne grube. — P łó d cn k a  kolorowe. — Szale i chustki Jedwabne. — CbaeOd 
na głową flanelkowe i inne. — S o sin ie  męskie. — Ptaszcse m^^kia i dla dzieci. — Obawia 
męskie, damskie i .dla dzieci. — U brania dią robotników i dla chłopców. — Staniczki 
damskie batystowe i perkalowe. — Fartnezld. — Sienniki, worki, ścierki, rąoaniki. — 
Terby ręczna targowe. — Sukna do k y d a ra n la  pasadzek. — Seya^at cienki i' groby 
do wiązania. — Sznurowadła do bucików, — Przędza azowaka. — Kupale, z a tn a a k i, 
koronki, hafty  i w stążki. — Guziki wszelkiego rodzaju do bielizny, ubrań inęakien 
i damskich. — Sprzączki, haczyki, w ieszadła. — Mydełka i artykuły toaletowe. —- CJrz®« 
M enie, azczwtld, jyerfamy. — A paraty do golenia. — Nożyczki, scyzoryki. — Farb y  

„Pmiaiyia" do farbowania materyi w różnych kolorach.
SPRZEDAŻ HUKTOWMA I DETALICZNA. — CENY ZNACZNIE ZNIŻONE. 15SS

AKTUALNE NOWOŚCI TECHNICZNE
!nź. Romana Z. C iesie lsk iego
Nowoczesna cegielnia Cz. 1. Wyciągi i elewatory 
w cegielni (autematyzacya). Asfalt naturalny i sztu

czny w budów, poleca
K s ię g a n tS a  A . S m zirMHif P rs e m y S I.

Do nabrał* nrłos wszystkie ksrfcirarato. B1Z8
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j W olne p o sz ły . |
POTRZEBNY na ysroiricoyc
* introligator urstnafeimj i n-
cscsVy snająey weselkle ro
boty wchodząca w sakr su iii- 
iroiigatorstara. — Zgłoszenia 
r podasńem wayenków i ko
pi ami świadectw pod „Intro- 
Ihjator" prsesyfa-ł do Admin. 
Kit ry er a, N* ni*aw*jjJędniotie 
nie odpowiada 2253;!

IGNACY KIEŁBASA, krawiec
* męski w Grybowie, przyjmie
Eftraz uzdolnionego czeladnika 
krawieckiego ir r s i  % calem 
ntrzym anissi i wynagrodze
niem tygodniowesn. 8151

DOSZUKUJE SIĘ edotaego,
* zawodowego, żonatego re
staurator* do objęcia większej 
rettaoracyi hotelowej i azyn- 
kownl s arsadaer.iriir) 9 lokali, 
sali % 2-ma mia.rda.mi w wią- 
kszern miośois w saeb. Galicy i. 
Do objęci* w kwietniu 1S19- 
Zgłoszenia do Adm. Kuryera 
pod „Zarząd 40l“. 3150

yA RZĄ B dóbr Skowiewyn p. 
"• Zbydnlów posEnlrei© mon
tera  obinzjomioTsego K erką 
pługiem motorowym, marki 
„Stook". Zgłoszenia pr*yjj«tije 
Zarząd. 2i52il

PHLOPOA do posyłek pnsyj- 
^  mi© firma Drobner— Kra
ków. 8998

Bi AZ AR Podhalafiald, katoli- 
^  ckie Sto warz. sarejstr. z ogr. 
porąfcą w Nowym Targa za
kupi z 'raz  większą ilość tho- 
mszyny stlpcrfosforato, mą
czki kostnej ©ras coli potaso
we] i saletry ehiJińskiej. — 
Oferty as aapotsaińsrn procentu, 
ceny i ilości torr&rn. 2527

gfUPHS realność w Krakowi© 
5 4 a w Kładem 150—800 łya. K. 
g ło sz e n ia  piseatce pod ,*.Rcr1- 
noóć ICO*' do Admin. Karyera.

3220

IfTJPTĘ sara3 pianino lub for- 
tepian używany. — Oferty 

a podaniem eon proszę nad
syłać pod E. R. posto-restaat© 
IlojnicH. 2282

BJOTOR acaco-gasotry £0 BP.
s fabryki Trans!, Wiedeń, 

zupełni* w dobrym elanie je st 
do sprzedania w mlyku© l.o- 
nlowa, poczta Porąbka aszew- 

! ska, powiat Brzesko. 2X13

^ŁASZCZ i mundiir oficerski 
* do npTsedania. Szlak 19, II p. 
na prawo międsy 2 a 3.

& PTEKA w Przeworsku prsyj- 
“  mie aspiranta w II lub III 
roku praktyki ewentualnie 
asyBtenta(ę). Reflektuje siq na 
katolika polaka. 2935

TfO SPRZEDANIA iraJrnia wsd- 
** nians s ma tory i prsed wo
jennej, średniej wielkości. —• 
Wiadomość: Basatowa 1. 18 n 
stóźfei. _________  2944

utrę"Ti X sz wGfdY pi 9sE:Y,
w dobrym siarie , system 

1 obojętny. Zgłoszenia listowne 
t  podaniem ceny pod „Ma* 
#iyna“ do Adm. Kuryera. 2862

NARZĄD krajow ej Szkoły sto- 
*• larskiej i bali nsaesynnwoj 
w Kalw&ryi Zebrsydowrkicj 
poszukuje w i-kssej ilości zdol
nych cselsdników mtolarekich 
sa korzrsfcnem wynagrodź,«- 
nieKi o ras werkmistrŁa-stoia- 
rzt. do maszyn stolarskich.

2037

yARZĄD młyna motorowego 
~  w Radłowie poszukuje nia- 
esynisfcy - montera. Warunki 
wedle umowy. JC01
■Brma»wwiemwi0rt»j:'łaŵrrsŵiił̂ tî JiiPiłłî r/iwsw

j  Posad poszukuję. |
•rafu win*' cz,r>*Ayraf«rv»rjć>'(cę.T«v>., toauBr.sfeKaiurmS
7DOLNY czeladnik masarski, 
®" woiny od wojska, possE- 
fcujo posady. Stan. MinklAski, 
Żywiec, plac 3-g-o Maja. 81’ "

I f  UPIĘ dużą zieloną gadającą 
Sa papugę za dobrą zapłhtą. 
Zgłoszenia listowne pod „Pa
puga" do Adm, Kury ora. 23S9

SfUPUJĘ GARDEROBĘ m:;- 
*» ską, używaną. Zawiadomie
nie pisornae lub ustne do L. 
Schmansa,' Kraków, «!. Szero
ka 22. ’ 25C5

&| A SIENIE ś w ie r k o w e  do 
sprzedania, Zarząd lasów 

Katary, Czarna fc, Pilzna, Ga
licy a. 27i5"

DO SPRZEDANIA apteka na 
“* prowincyi. Bliższych szere- 
gółó w sprzedaży i obrotu apteki 
można siędowiedzieć a właści
ciela apteki p. F. Kocawskiego, 
Lublin, ul. 8-go Maja 10, mie
szkanie 1. 2277

R 5 i n a.

FUCHARZ z większych do- 
mów dobrze polecony, żo

naty besdzietny lat 45 poszu
ku je posady od 1 rnejs. is& wiki 
Inb ordynaryę, również może 
objąć posadię w kasynie ołl- 
cerftkiem. Łaskawe cgłoaacnia: 
Mroczkowski, Hotel Grafa, Ra
wa ruska. 3148

MONTER- MASZYNISTA efsa- 
5f* minowany kierownik płu
gów motorowych, żonaty po- 
8T.uki;jo posady na ordynaryą 
i pensyą. Reflektuje r<R dwory 
polski®. Łaskaw® zgłoszenia: 
Kmil Grób, maszynista Rurko, 
dwór p. Przemysł. 3145

nO M O C N IK G  OSPOD A ROZY 
* s dłogolctnią praktyką biu
rową, energiciny, b. sierżant 
wojsk,, poszukuje biurowego 
zajęcia w jakiemkolwiek przed
siębiorstwie, lub magazyniera, 
może prowadzić g&modzielnie 
zarząd mniejszego folwarku. 
Łaskawe zgłoszenia pod K. T. 
Dąbrowa-Jaworzn o. S148

DENTYSTA technik obsnajo- 
w miony w robotach złotych, 
kauczukowych i operacyjnych 
poszukuje poaady w Krako
wie, na prowincyi Inb w Kró
lestwie zaraz, — ewentualnie 
może dopomódz do otwarcia 
zakładu materyałein i urzą
dzeniem. Łaskawe zgłoszenia 
pod BS. S.“ Sędziszów. £981

gjOZENIOA akademii muzy- 
“  ezuej w Wiedniu, władająca 
wyśmienicie po francusku w 
złowi© i piśmie, szuka posady 
w zamożnym dystyngowanym 
domu jako nauczycielka lub 
towarzyszka, najchętniej w Za
kopanem. Zgłoszenia pod „Zn- 
kopaue” cło Admin, Kuryera.

MA ‘W YJAZD na wieś itajchę- 
®*J tniej na leśniczówkę za 
łekcyę francuskiego, niemie
ckiego lub muzyki za dobre 
utrzymanie kompletno na trzy 
m iesiące od I-go m aja zgodzi 
rię rutynowana nauczycielka. 
Zgłoszenia do Admin. Kuryera 
pod „A. Z.“ .£917
jpjtwwi l* Juiv.ivśr-r8atBOr7»t-s-*; t •»« Ma.T.-r

| Kupno.-Sprzsslsf. j
etw, nr«f Ty.T vrgvj**?
rtO SPRZEDANIA zaraz ma- 
k* szyna parowa (iokoraobiia) 
o sile 40 koni, kocioł wysu
wany, nadaje się jako sił;: po
pędowa da różnych fabryk ła 
nio do sprzedania.'‘Władysław’ 
Gargostł, Tymbark. 2932

©TOWARZYSZENIE „Gwras- 
^  da“ w Ni sini zakupi zaraz 
instrumentu muzyczne o ile 
będą, dobro i zdatne do natych
miastowego użytku. Oferty na
leży zgłaszać pod_ adresem: 
Aleksander Cwiertni a w Nisku.

_____________ 2032

LEŚNICZY, żonaty, prakty
cznie wyszkolony poszukuje 

zaraz posady na ordynaryę, 
cna sio na roli. „W. R.“ poste 
r*et. Niedźwiedź pow. Linia
łow a. 2931

KORON wypłacą tem n  
który »tvj przyczyni do 

wykrycia sprawcy kradzieży 
kilkunasto noży tokarskich, ze 
stali „Rapid" i zwykłej, pasa 
transmisyjnego około ' 8 cm, 
szerokiego, 1 b metrów długie
go. W . Schindler, warsztaty 
mechaniczne Kraków. Powiśle 
L. 5. ' 2992

IfTO W IE gdzie przebywa p. 
*'* Rudolf Niebrsj były porucz
nik armii austr. przebywający 
ostatnio w Mor. Ostrawiej ra- 
ezy ' łaskaw ie donieść Karol 
SpaJRa, Kraków, Zduńska 75.

2991
STANISŁAWOM STASZYN- 

SKTM w Koasowie donosi
my, że jesteśm y zdrowi, Dziu
nia-takie; Franek na posadzie 
w W arszaw ie; prosimy W as 
o przyjazd, posada <lla Stacha 
czeka. Stanisławowski „Znicz" 
prosimy bardzo o przedruk 
ogłoszenia. Znm&óecy, Luba
czów. 8955

p o  ZREALIZOWANIA wyna- 
** lassku przedstawiającego ar
tykuł rrsanowy, niezbędny w 
obecnym okreeie czasu poszu
ku ję wspólnika z niewielkim 
kapitelem . Zgłoszenia pod J .  
P. do biura dzienników Józefa 
SS-rahla w JArosławiu. 2934

|f A W ALER, przystojny, Inte- 
”  ligentny, rse-k&tol., Polak, 
lat £0, oficyalisla rolny (rach
mistrz), pragnie poznać v> celu 
matrymonialnym pannę przy
stojną, Inteligentną, * dobrego 
domu lub bezdzietną wdowę 
do lat 88. Posag niewyrnagany, 
pośrednictwo byołby poteda.no. 
Rzecz traktuję ssryo. Za dy
sk rec ję  ręczę słowom bonom. 
Łaskawe zgłoszenia pod K. ii’. 
.Jnworzno-Dabrowa. 8149

PO S Z U K lI J Ę  wicrschowca 
pod damskie siodło. W ia

domość: Szewska 23, parter 
na prawo. 2503

F.KOYI s klas 
realnych. — 

Adres: Długa 11, III p.

POSZUKUJĘ LEI 
» niższych szkół

7DOLNA krawcowa prr.yj- 
"• muje wszelką powierzoną 
robotę po nader przystępnych 
cenach do domu. Zgłosić kar
tką koresp. pod „Krawcowa" 
do Adm. Kuryera.

MOWO ZAŁOŻONY dom pol- 
Ł“ f-k:. handlowo komisowy 
7. wielkim kapitałem obroto
wym, chcą nawiązać stosunki 
handlowo z firmami krajow e
mu — Wiadomość względnie 
oferty do Adm. Kuryera por! 
„Postęp" D. H. K. 2330

WAGONÓW rżnię- 
'Z-w  tych desak o gru

bości 12 mm, szerokości 3 do 
ld cm, długości od S metrów 
wzwyż, ja k  również 80—40 wa
gonów drzewa odpadkowego 
o długości metrowej dostar
czyć mogę natychmiast za 
ssiąakiej siaeyi. Zgłoszenia 
pisemne: W ójcicki, Zygmunta 
Augusta 9, I p., Kraków. 2938

7B 0L N A  retu •■zerka prsTjmie 
“  klisze do rotuazu. Łaskawe 
zgłoszenia przyjmuje s grze
czności Zakład fotogr. W P. E. 
Pierschalskiego, Kraków, tjI. 
Karm elicka 21. 2288

J\|LODY technik *zok* ame- 
blowanego pokoju od 1 ma

ja . Pod „Ślązak" do Admir.istr. 
Kuryera. 2CS4

CASPAROW IE, Zloty Potok. 
** Jesteśm y wszyscy zdrowi, 
Olo w Tarnobrzegu pozostaje, 
wiadomości mamy. Casparo
wie, Myślenice. — Pism a st&- 
nisł&wosrskic uprasza, się o 
przedruk. 2995

ZAMIENIĘ nową kołdrę j«- 
®“ dwabną, niabieską w n a j
lepszym gatunku, na mat-eryę 
wełnianą nu łrostynm czarną 
lub popielatą. Wiadomość: 
Basztowa 1.3 u stróżki. 3018

ZGUBIONY w m asam i p. Gra
bowskiego, ulica Ssewoka 

portfel * b. ważnymi papierami 
raczy ticseiwy znalazca prze
słać r.s dobrem wynagrodze
niom : Dr. Germanu, gimn&z. 
św. Anny, £-225

POSZUKUJĘ poiyc.ski co tj -  
* elęcy koron «o otwarcia 
fabryki rentowno] pod odpo- 
wiedniemi warunkami dolB-go 
kwietnia. Zgłoszenia listowne 
do Admin. Ituryera pod I-rzy 
PrsBmysi Polski, 2819

DOSZUKUJĘ pokoju « oso- 
r  fonom wejściem ea wyna
grodzeniem. Zgłoszenia: Kar
melicie* 1.0, Georg. 2810

! f  TOK OL WTEKBY miał jakie
wiadomości o Romanie A- 

damskim, byłym legioniście 
z brygady karpackiej, który 
po rozwiązaniu, tejże zajętym 
byt do ostatnich dni września 
1918 r. w „Demobilizacyi rce- 
czowej spółce z ógran. odp. 
Kwćw, Kopernika 21“ ( z po
szukiwanym pracował :p. F ili
powski). następnie do połowy 
października 1918 zajętym był 
w Towarzystw!® „Demobil" w 
Hnidawie, p. Żałość® ad Zbo
rów — zechce łaskaw ie do
nieść pod adresem: Nowiński 
Stanisław, Rzeszów, Składnica 
Kółek rolniczych. 2586

Calem wydzierżawienia 
praiflfg? fS© & © F88 fss '|JO » 
«?®g» I gaisseemag© w 
Kai wary i Zebrzydowskisj 
na przeciąg jednego roku 
rozpisuje sio

H e n k u r s

Poszukulę do wynajęcia
zaraz 1 pokoju b©z me
bli, na biuro oraz pokoju 
umeblowanego kawaler
skiego razem Inb oddziel
ni® możliwie w centrum 
miasta. Pośrednictwo bo -  
wicic wynagrodzę. Zgło
szenia do krak. Biura 0- 
głoezeń, Kraków, Duna

jewskiego 9. 8080

poszukuje cfolom kupna 
lub dzierżawy małego fol
warku. z dobrymi warun
kami i ewent. a inwenta
rzem. Najchętniej nad wo
dą z większym sadem. 
Zgłoszenia „Halicki* do 
Biura Hopcaea i Salomo
nowej w Krakowi®. 8048

IftSTfttm gM TS
M u z v e ż $ i £

dobrs i tani® poleca

i do wniesienia ofert wy
znacza Kię termin do 19 
kwietnia 1919 do godziny 
13 w południ®. Bliższych 
szczegółów zasięgnąć mo
żna w tutejszym Urzędzie 
miejskim. 2951

tg a cz R Q £ £
Mm ęM  i t e i t a l

Kt(^ ©face rrncć należycie i ar- 
fystyczniu 8187

w y ;)ck aoe ptaM  
ja k : głaszcze, cietrzewio i inne 
większe niech oddaje w ręce 

fachowca pod adresem: 
K ic h  sil W  ątit>wlcx, Buchtt*

domok nowy z ogródkiem 
4 do 6 ubikacji niedale
ko tramwaju w wielkim 
Krakowie. Zgłoszenia z o- 
pisem i ceną pod „20.000 
K“ do biura dzienników 
i ogłoszeń Maryana Kup
czy ca , Kraków, Jagiel

lońska 7. 2984’
a  8% B i- nadrukiem: 

m  U  H  H  1 »P«CJTfi POLSKA" 
* K byłej oknpa-
cyi anstryackiej i niem ieckiej, 
niywano i nieużywane kupuję 
w każdej ilości i płacą najwyż
sze ceny. Oferty pod adresem: 
Stebiecfci' EuceBirtz, lwów, Karńe- 

iicfsa C, Kandel msreb. 985

Skrzypce ze smyczkiem 
po K 80, 100, 150 do 890. 
Futerały do skrzypiec po 
K 45. Harmonie w różnych 
gatunkach po K 50, 60, 
80 do 160. Trąby akor
deonowe po Jv 14, 16, 18. 
Harmonijki ustne po K 4, 
7,12. Mandoliny wypukłe 
po K 150. Wysyłka za po
braniem, za nieodpowie
dnie zwracam pieniądze. 
Zamówienia tjfike według iaseratu — 
canpiKów wsi»:tek braku pspiaru rbe- 

£i?ie nia wydoją. 2570

Wmfo i w  M Pislepia
w Ja ś le

ptillf czeiedników staniki
na roboty meblowa i bu
dowlane z płacą dzienną 

od 25 K wyżej. 2996 
B m $sG iE n in M E E H E E aaasB

itf’ && ®Sfe %£

Gmina Piaski wielkie roz
pisuje nmiejszem konkurs 
na. posadę Se&ayjia W®« 
Ssu. p rzy  tutejszej rzeźni 
gminnej. Do posady na
dać się mającej przywią
zaną jest płaca roczna 
8600 K, wolne mieszkanie, 
opał, oświetlenie i ogród. 
Ubiegający się o tę posadę 
mogą wnieść zaraz poda
nia z przepisanemi doku
mentami. Podania należy 
wnosić do Zwierzchności 
gminnej w Piaskach wiel
kich. 2746

9i?!W2il$l
ŁaU.diil!sttów 

! w doborowych gatunkach 
dopóki zapas starczy
tM M fi Mm*hPphOfesJ

Związek ekonom, Kółek 
relnlczysh 2gM

3Cr©5e<&v.?, WlślSwa 8.

o d z i a ł y
ms w  s k u te  kjP rZ E ia iU  jrrjizdn

(brutta) na doskonale idących I mających przy
szłość kopalniach nafty w Borysławiu i Tustano- 
wic&oh. Zgłossania % podaniem adrssu do biura 
ogłoszeń Hopcasa i Salomonowej, Kraków, 8*e*a- 
pańska pod „Nafta**. 8134

Ma.gistrat kr. et. m. Lwowa rozpisują nfniej- 
sjięin konkurs na kierow nika artystyeasnttgo 
{durektorffl) teatru miejskiego we Lwowie.

Stanowisko powyższe nadane zostanie od 
1 lipca 1919 na razie prowizorycznie na jeden 
rok 7. tein, 4e w razie niewypowiedzenia przea 
żadną ze stron na trzy miesiące przed 1 iipca 
1920, przedłuża sfą odnośna umowa na dalszy
rok.

Kierownik artystyczny je s t odpowiedzialny
za całość kierownictwa artystycznego i winien 
ściśle stosować się do obowiązującego statutu 
organizacyjnego dla teatru m. we Lwowie.

Kompetenci winni eią wykazać, śe są oby* 
watelami państwa polskiego i posiadają wy
magane do powyższego stanowiska odpowie
dnie uzdolnienie.

Podania należycie udokumentowane wraz z wa
runkami kompetentów. należy wnieść w nie
przekraczalnym terminie do 89 kwietnia 1919 
do Prezydyum Magistratu król. stoi. miasta 
Lwowa.

We. Lwowie, dnia 5 kwietnia 1919.
3, &U«sjm*3Jsa 

Prezydent miasta.

Kaez. red. i wydawca; Maryan Dąbrowski — Odp. red.: Dr. Tadeusz Konczyński. — Drukarnia „II. Kuryera Oodz.“ pod zarządem L. Zabłockiego.


